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Monarchya Austryaeka.
S p ra w y  krajowe.

(Wyszczególnienie. — Losowanie obligacji .)
V t’i e d c ń , 2. lutego. Jego c. k. Apost. Mość raczył najwyż

szą uchwałą z dnia 18. z. in. finansowemu nadzorcy w Starym S ą 
czu, Antoniemu Czyrniańskiemu, w uznaniu jego kilkakrotnego po
świecenia przy niebezpieczeństwach ognia i powodzi udzielić najła- 
skawiej śrebrny krzyż  zasługi.

—  Dnia 1. b. m. odbyło się w skutek najwyższego patentu 
z dnia 21. marca 181S roku 292gie, to jes t  9 l s z e  dodatkowe loso
wanie dawnego długu państwa. Przy tein losowaniu wyciągnięto se- 
ryę Nr. 216. Ta serya zawiera obligacye izby nadwornej o rozmai
tej procentowej stopie, a mianowicie Nr. 65.985 po 4 proc. z dzie
siątą częścią sumy kapitału, a obligacya Nr. 66.951 po 4 proc. 
z piątą częścią sumy kapitałowej, dalej numera 65.532 do 67.087 z całą 
tychże kapitałów kwotą w o g ó l n e j  ilości kapitału 1,282.403 złr.
„ 2 w ilości procentowej według zniżonej stopy 25.678 złr.

* — Zaw arte  w tej Bery i pojedyńcze numera obligacyi zo
staną w właściwym wykazie później ogłoszone. Równocześnie wy- 
Ciągniono • w tym samym dniu przy przedsięwziętem dwudziestem 
trzeciem lr"owaniu pożyczki z 1834 roku w kwocie 25 milionów 
ałr . 135 seryi.

Nareszcie wyciąguiono także na tym samym dniu przy przed
sięwziętem czwartem losowaniu obligacyi długu państwa,  wydanych 
na wykupno Oedenburgsko-Wiedeńsko-Neustadskiej  kolei żelaznej,  
seryę B, w której zawierają się wszystkie tą literą oznaczone obli
gacye długu państwa.

( T r a k ta t  ż eg lug i  n a  lH ina ju  międ/.y A u s t ry ą ,  B a w a ry ą ,  T u r c y ą  i W ir t e m b e r g i e m .)

Ponieważ trak ta t  parysk’ % 30. marca 1856 postanowił, Ze 
uchwalone aktem kongresu wiedeńskiego zasady względem żeglugi 
na rzekach mają być także zastosowane do Dunaju, i że dla odpo- 
wiednego uregulowania żeglugi na wspomnionej rzece ma być usta
nowiona komisya, złożona z deputowanych państw nadbrzeżnych: 
Anstryi, Bawaryi, Turcyi i Wirtembergii, z którymi mają połączyć 
się komisarze trzech Księstw Naddunąjskich po poprzedniem za 
twierdzeniu ich mianowania ze strony wysokiej Porty,

przeto mianowali w tym zamiarze pełnomocnikami swymi:
Jego Mość Cesarz Austryi — swego radcę - mfnistcryalnego 

w ministeryum handlu, rękodzieł i budowli publicznych, Franciszka 
Serafina Blumfcld itd.

Jego Mość Król Bawarski — swego radcę ministeryalnego 
w ministeryum król. domu i spraw' zewnętrznych,  Dra Franciszka 
Sebastyana Daxenberger itd.

Jego Mość Cesarz Ottomanow —  swego jeneralnego konzula,
Garabed.i Artina D avo ud-Ogh lou  itd. ^

Jego Mość Król Wirtemberski — swego radcę rządowego 
w  ministeryum s p r a w  w e w n ę t r z n y c h ,  Adolfa Miiliera itd.,

a komisarzami swymi za potwierdzeniem wysokiej Porty
Jego Excelencya Książę Mikołaj  Konaky-Vogorides, Kaimakam 

Mołdawii —  Postelnika Dra L u d w i k a  Steege itd.
Jego Książęca Mość Alexander Karageorgiewicz,  Książę Se r 

bii —  swego senatora i Dra praw, Filipa Christicza,  a
Jego Książęca Mość, Alexander Ghika, Kaimakam W ołoszczy

zny — hrabiego Mikołaja Rosetti.
Ci pełnomocnicy z przyłączeniem się trzech  komisarzy zgo

dzili się po wymianie i sprawdzeniu swoich pełnomocnictw na na- 
stępu.ącc postanowienia :

Artykuł I. Żegluga na Dunaju od miejsca, gdzie rzeka zaczyna 
być splawną aż do Czarnego morza i na odwrót od Czarnego mo
rza aż do tego miejsca ma być zupełnie wolną dla obrotu handlo
wego tak  co do transportu  towarów, jakoteż przejazdu osób. Na
leży jednak zachowywać przytem postanowienia niniejszego traktatu  
żeglugi, tudzież przepisy policyi rzecznej.

Artykuł II. W szystkie  wyłączne przywileja do żeglugi na Du
naju, niemniej też wszystkie tym podobne ulgi w  komur.ikacyi rze
cznej, przyznane dawniej bądź towarzystwom i korporacyom jakie
gokolwiek rodzaju, bądź osobom prywatnym tracą obecnie swą moc 
prawną, i nie mogą być na przyszłość nikomu udzielane.

Niniejsze postanowienia nie odnoszą się jednak do wszelkiego 
rodzaju przewozów, które  służą tylko do przejazdu z jednego brzegu 
na drugi. Ustanowione władze wybrzezne mogą w podobnych razach 
rozporządzać, co uznają potrzebnem.

Artykuł III. W szystkie prawa przymusowe, jakie dotychczas 
mogły (ituieć na Dunaju, ja k  prawo składu, wyładowy w an ia , przeła
dowywania, pierwszeństwa w zakupnie itp., z o s ta ją  o d tą d  zniesione 
na zawsze, żaden też okrę t nie może być na przyszłość zmuszony 
zawijać wbrew swej woli do któregoś z portów rzecznych, wyłado
wywać lub przeładowywać towary, albo bawić pewien czas w je -  
dnem miejscu.

A rtykuł IV. Co do monopolu pocztowego podlegają listy i pi
sma peryodycznc szczególnym przepisom każdego z krajów nad
brzeżnych.

Inne przesyłki jakiejkolwiek wagi i objętości nie podpadają 
przymusowi pocztowemu.

Artykuł V. Żegluga z otwartego morza do którejkolwiek przy
stani w Dunaju i na odwrót z każdej takiej przystani do otwartego 
morza wolna jes t  okrętom wszystkich narodów.

Na mocy tego może każdy okrę t zawijać do lądowisk w kie
runku swej jazdy, może,; przywiezione z morza towary lub osoby 
wyładowywać w zupełności lub częściowo, tudzież przyjmować na 
swój pokład towary i osoby przeznaczone na morze.

W takiej żegludze muszą wszystkie okręta stać pod każdym 
względem na s to p ie  zupełnej 1’ównosci.

Artykuł VI. Okrętom wpływającym z morza, lub wypływają
cym do morza wystarczają do żeglugi na Dunaju niezbędne do 
wszelkiej żeglugi morskiej karty  legitymacyjne.

Dowódzcy okrętów muszą się papierami temi wykazać na ka
żde żądacie włada w-ybrzeżnych, ustanowionych do przestrzegania 
żeglugi na Dunaju.

Artykuł VII. W edług artykułu V. i VI. mają być traktow ane 
także i okręta, które nadchodzą lub odpływają gościńcem wodnym, 
zostającym w pośredniej komunikacyi z Dunajem.

Artykuł VIII. Utrzymywanie właściwej żeglugi rzecznej po
między lądowiskami Dunaju, nie dotykając wcale morza, pozostaje 
tylko okrętom pojedyńczyeh państw wybrzeżnych.

W szystkie takie okręta wyligitymowane według następnych ar
tykułów mogą utrzymywać żeglugę na Dunaju na stopie zupełnej 
równości, mogą też  bez w sze lk ieg o  wyjątku przewozić tow ary  i 
osoby pomiędzy wszystkieini przystaniami krajów nadbrzeżnych. 
W szakże tak same okręta jak  i ich dowódzcy podlegają wśród ta 
kiej żeglugi od jednego lądowiska do drugiego w jednym i tym sa
mym kraju nadbrzeżnym takim samym przepisom, co okręta krajowe.

Artykuł IX. Każdemu przedsiębierstwu żeglugi jednego kraju 
wybrzeżnego woluo w granicach drugiego u brzegów strumiehia 
mianować swoich ajentów,zakładać bióra potrzebne do przedsiębierstwa, 
niemniej też wznosić publiczne zakłady żeglugi, jak  np. lądowiska, 
przyczem te same co krajowcom przysłużają mu prawa.

Co do posiadania budynków na powyższy użytek musi każde 
takie przedsiębierstwo zastosować s,ę do ustaw, jakie pod wzglę
dem nieruchomej własności istnieją w państwach k a ż d e j strony kou- 
traliującej.

Artykuł X. Wszystkie korzyści udzielone w kraju wybrzeżnym 
co do żeglugi na Dunaju okrętom któregokolwiek narodu przysłu
żają zarówno okrętom wszystkich krajów nadbrzeżnych.

(C ią g  d a ls z y  n a s tą p i. )

Ameryka.
(Wiadomości bieżąc© z Nowego Yorku. — Powstanie w San Domingo.)
M o w y  J o r k ,  14. stycznia. Mr. Steus mianowany jes t  po

słem do Petersburga. Senat odmówił powiększenia armii. Okrąg 
Utah ogłoszono w stanie rozruchu. Jenera ł W alker opuścił Wasliyng- 
ton, ażeby się udać do państw' południowych.

(Wiadomości z dzienników angielskich}. W alker odjechał 
z Washyogtonu do Mobile i Nowego Orleanu, gdzie go czekają masy 
ochotników. —  Senat odmówił powiększenia armii o pięć pułków, 
Wzmacniają expedycyjną armię na Mormonów, —  Z Greytown do
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noszą, że pułkownik Anderson, jeden z oficerów W alkera , wydał 
fort  Kastello i rzeczne paropływy amerykańskiej fregaty „Susąue- 
hanna**. — Z Mexyku piszą, że Alvarez umarł (wiadomość niezarę- 
czona);  przeciw Comonfortowi jest silna opozycya i wojna domowa 
nieodzowna.

S t .  D o m i n g o .  Kapitan okrętu , który 20. stycznia zawinął 
do Havru, skreślił w następujący sposób stan rzeczy na wyspie St. 
D om ingo : „Odjechałem z St. Domingo 28. l is topada; miasto było 
oblężone i trzymało się w brew  woli wszystkich prowincyi St. Do
mingo za prezydentem Bonawenturą Baez. Spór ten może długo po
trw ać, bo St. Domingo je s t  mocno ufortyfikowane, otoczone wałami 
i zaopatrzone w liczne działa. Atnunicyi ma podostatkiem. Ponieważ 
nieprzyjaciel nic może blokować uścia rzeki, więc miasto może się 
bez przeszkody zaopatrywać w żywność. —  Z drugiej s trony mia
nowali mieszkańcy Dominga rząd prowizoryczny, a Santana, były 
prezydent, jes t  naczelnym jenerałem ; ma pod swemi rozkazami li
czną, dobrze uzbrojoną armię. Są w posiadaniu kilku dział, i wznie
śli na przeciwnej stronie rzeki redutę, z której bombardowali mia
sto, nie wyrządziwszy mu jednak żadnej szkody. Nikt nie został 
raniony, a kule trafiały tylko w niektóre w porcie stojące okręta, 
k tó re  w ogóle nie są tam już bezpieczne. Nieszczęsna ta rewolucya 
przęrywn cały handel.1“

Hiszpania.
(Nowiny -dworu, — 11 oz) na  wy w K o r tezach. — Depesza telegraficzna a 27- styczniu.)

M a d r y t .  25. stycznia. Ucałowanie ręki i bal 11 dworu z po
wodu uroczystości księcia Asturyi odbyły się bardzo świetnie. Kró
lowa tańczyła z księciem Montpensier, jenerałem Naryąez, jenerałem 
Concha i jenerałem 0 ’Donnelem, Dzisiaj interpelował deputowany 
p. Santa-Cruz w Kortezach co do wystąpienia ministrów, i wyświe
cał całą administracyę umiarkowanych od czasu prezydencyi księcia 
W alenc ji .  Panowie Marti ucz de la Rosa, Mon i Isturiz. dawali po
trzebne wyjaśnienia. Teraz uie podlega żadnej wątpliwości, żc mini- 
steryum Armero-Mon miało w swym ręku podpisany dekret Królo
wej na rozwiązanie Kortezów, jednak ze względu na partyę umiar
kowaną nie zrobili użytku. Obawiano się po tej dyskusyi gorszących 
rozpraw , ale nie przyszło do tego. Jak  się zdaję, lua być kwestya 
wolności druku gabinetowi do rozstrzygnienia zostawiona, a admini
stracyjne projekta mają być wcale uie przedkładane.

Telegraficzna depesza donosi z Madrytu pod dniem 27. s ty 
cznia : W izbie deputowanych odczytano adres odpowiedzi na mowę 
od tronu ;  w tym adresie wyrzeczono przyzwolenie na program ga
binetu. Ju tro  oczekują mianowania nowych gubernatorów prowincyi.

Anglia.
(Zmiany w komendach (loty. — Doniesienia z Mally. — Projekta i glosy za ukróceniem

zamachów.)
L o n d y n ,  30. stycznia. Dziennikowi T im es  donoszą z Ports- 

mouth, że admirał Lyons zdaje dowództwo floty na śródziernneni mo
rzu  wiceadmirałowi Arturowi Franshawe, którego okręt z admiral
ską b a n d e r ą  je s t  podobno „Marlborough**. —  W dowództwie połu
dniowo-amerykańskiej floty ma także nastąpić zmiana, gdyż kontr
admirał sir Stephen Lushington ma zastąpić wiceadmirała Walis.

—  Podczas gdy w Londynie nie mieliśmy prawie żadnej j e 
szcze zimy, gdyż ustał lekki nawet przymrozek trwający w osta
tnich dniach, donoszą z Malty pod dniem 19. b. m., że nagle spadł 
tam barometer z 53° na 33°, —  i przez dwa dni padał śnieg, co 
nie zdarzyło się od 22 lat.

— Zgodnie z mową hr. Persigny, przytoczoną w wczorajszym 
numer/.e naszej gazety, wyraża M orniny P o st przekonanie, że za
raz po zebraniu się parlamentu wniesie rząd angielski projekt co 
do ukarania skrytobójców. Chodzi tylko o to, aby wykazać jasno, 
że nie dostaje uchwały parlamentu, chcąc karać takich zbrodniarzy, 
co starają się sprowadzić śmierć któregoś z obcych monarchów. Je 
śli się to stanie, to poparcie opinii publicznej pozwoli rządowi prze
prowadzić potrzebną ustawę. Globc przyłącza się do zdania hrabiego 
Persigny i M orniny P o s t , a nie bez znaczenia jes t  i to, ze oświad
czając się w jednej połowie artykułu wstępnego przeciw wszelkiej 
ustawie wyjątkowej, dziennik T im es  skłania się w końcu do kon- 
ccsyi i przystaje na wniosek M orning P ost. Tymczasem donoszą 
dzienniki angielskie o przytrząsaniach dornów i t, p., jakie w związku 
z zamachem paryskim podejmuje polieya w Londynie. Zaprzeczają 
jednak, jakoby śledztwo, wytoczone przeciw spiskowym w Bruxeli 
doprowadziło do ważnych odkryć. Z Berny telegrafują nadejście 
zapowiedzianej noty francuskiej z tym dodatkiem, że surowe obja
wia teorye i wyraźne stawia żądania co do prawa przytułku. 
W  sprzeczności z tem upewnia L e  N o r d , że hrabia Walewski 
względem zbiegów politycznych nie wydał noty do Anglii, Belgii, 
Sardynii i Szwajcaryi, alę że mowa jes t  tylko o uwagach, z jakiemi 
w  obec tych gabinetów odezwali się posłowie francuscy.

Francya.
(Mianowanie nowych komendantów* — Wiadomości bieżące. — Derkret obwołujący ko- 

, mendy wojskowo. — Adres g ratu lacji Cesarzowi i duch onych.)
3 * a r y * » 30, Stycznia. Mianowanie pięciu marszałków naczel

nymi wodzami nastąpiło na dniu dzisiejszym. Mianowani są m arszał
kowie Magnan, Castęllane, Bosauet, Canrobert i Baraguay d li i l l ie rs ,  
Z  początku miał także Pelissier otrzymać jedną z tych komend, alo 
zdaje się, że przeznaczono mu inne wysokie stanowisko. Każdy 
z  tych nowych dygnitarzy otrzyma w dodatku do pensyi rocznie 
50.000 franków.

—  Jak  zapewniają, nieogłosił M onitor wszystkich adresów 
armii do Cesarza. Niektóre z nich były tak napisane, że mogły 
niepodobać się w Anglii. Pominięto je  zatem w ogłoszenia w tej 
pewności, że Anglia sama użyje przeciw wychodźcom takich ś ro d 
ków, które zaspokoją całkiem życzenia Francyi.

—  M onitor wczorajszy zawiera znany już co do głównej swej 
treści dekret cesarski z d. 27. stycznia, którego pierwszy artykuł 
dzieli stojące w kraju wojska na pięć wielkich komend wojennych. 
A rtykuł drugi stanowi, że pierwsza komenda obejmując wojska I ,  
2, i 3 dywizyi wojskowej, zajmie główną kwaterę w stolicy, druga 
z wojskiem 4, 5, 6 i 7  dywizyi stanie główną kwaterą w Nancy, 
trzecia z wojskiem 8, 9, 10, 17 i 20 dywizyi wLugdunie , czwarta 
z wojskiem 11, 12, 13 i 14 dywizyi w Tuluzie a piąta z wojskiem 
15, 16, 18, 19 i 21 dywizyi w Tours. W cdłog artykułu trzeciego 
obejmą naczelne dowództwa nad temi pięcioma armiami marszałkowie 
z tytułami wyższych wodzów (com m andant superieur). Art. czwarty 
przykazuje: „Naczelni jenerałowie terytoryalnych dywizyi wojskowych 
mają przedkładać wyższym wodzom sprawozdania o położeniu, s łu 
żbie, karności i instrukcyi swego wojska we wszy tkiem zaś co 
wpada w zakres komendy terytoryalnej będą odnosić się bezpośre
dnio do ministra wojny. Artykuł piąty jes t  treści następującej: „ J e 
śli czynne dywizye bawią wewnątz kraju, to przewodzący im jene
rałowie stoją pod bezpośredniemi rozkazami wyższych wodzów1* a 
obowiązani zdawać im sprawę ze wszystkich części służby, nie będą 
jnż  utrzymywać bezpośrednich związków z ministeryum wojny. A r
tykuł szósty przypisuje, aby naczelni jenerałowie dywizyi te ry to ry -  
alnycli znosiii sic z dowódzcami dywizyi czynnych pod nadzorem 
wyższych wodzów, jak  to już wypływa z przepisów rozporządzenia 
z 20. września 1831 i 3. stycznia 1832. Najważniejszym artykułem 
jes t  siódmy z kolei następującej t re śc i:  „Podczas niepokojów, ale 
tylko w tyin jedynym wypadku będą wyżsi wodzowie według w ła
snego sposobu widzenia ściągać i koncentrować swoje wojska, jak 
tego zażąda potrzeba.“

— Ogłaszając dalszy ciąg nadsyłanych Cesarzowi adresów, po
daje Monitor wczorajszy 12 oświadczeń cesarskich Izb sądowych 
a 32 armii. We wszystkich przebija się ten sam ton co w poprzed
nich. Główny nacisk polega wszędzie na zachowaniu Francyi uie 
tylko samego Cesarza ale i dynastyi napoleońskiej. Ogólną cechę 
wszystkich tych rozlicznych objawów gratulacyjnych zamyka M oni
tor na czele swej części nictirzędowej w następującym artykule, 
znanym już  co do swej głównej treści z otrzymanej depeszy" tele
graficznej :

„ Z a m a c h  z 14 stycznia okazał się w swych skutkach zupeł
nie przeciwnym temu, co zamierzali skrytobójcy; posłużył bowiem 
jedynie, aby wzmocnić to, co pragnęli obalić. Wzbudzając po
wszechną odrazę, wywołał najświetniejsze oświadczenia dla Cesarza i 
Cesarzowej. Naród, gwardya narodowa, armia, wszystkie warstwy 
ludności połączyły się razem wynurzając jedne i te  same uczucia. 
Wszyscy monarchowie i naczelnicy rządów nie omieszkali wysłać 
do Paryża znakomitych mężów swych Dworów, aby złożyć gratula- 
cye Cesarstwu ; najważniejsze co do handlu i ludności miasta po 
szły za ich przykładem, a aby już  niczego niebrakowało do jedno
myślności tych powszechnych objawów, wydała i prasa wszystkich 
narodów jeden i ten sam wyrok tak co do zbrodni samej jak  i jej 
skutków. Po widocznej opiccy opatrzności w zachowaniu życia 
Cesarstwa, nie mogło nic większą napełniać radością i otuchą jak 
widok, kiedy wszystkie serca, wszystkie ramiona wielkiego narodu 
kupiły się około swego monarchy, składając jemu i jego rodowi 
najjawniejsze dowody przywiązania i wiernośei, bo oświadczenia, 
jakie ze wszystkich stron napływały dla Cesarza i Cesarzowej, nic 
o d n o siły  się jedynie do osob Najjaśniejszego Państwa ale do całej 
dynastyi i rodziny cesarskiej, stosowały się do tego dziecięcia F ra n 
cyi, którego samo narodzenie pozdrowiono w najniższych nawet 
chatach jako rękojmię bezpieczeństwa i przyszłości kraju.“

„„Jeśli ulegnę, to sama moja śmierć wzmocni cesarstwo, bo 
oburzenie narodu i armii byłoby nową podporą dla tronu mojego 
syna‘*“ . Pamiętne te słowa Cesarza przy zagajeniu ciała prawodaw
czego znalazły odgłos we wszystkich sercach, myśl ta przebija się 
we wszystkich adresach , mianowicie w adresach armii. Stojąc 
wiernie w obronie naszych instytucyi oświadcza armia szlachetna 
szczerością, że przysięgła nietylko Cesarzowi, ale i Cesarstwu, sy
nowi Cesarza i jego dynastyi, i że będzie jej bronić, jak  broni dziś 
wspaniałego monarchy, od którego otrzymała orły  i sławę. Słusznie 
też powiedział Napoleon I., że będąc swoim wnukiem, podźwignąłby 
się był uapowrót nawet od stóp Pyreneów. Wiadomo w jak  świetny 
sposób sprawdziły się te wyrazy. Mimo upływu czasu od upadku 
Cesarstwa pospieszała Francya, jak  tylko została panią swej woli, 
wznieść uapowrót na tron dziedzica Cesarza.4*

„I nietylko wc f rancyi samej spoczywa Cesarstwo na powszedniej 
woli. Cała Europa skojarzona niegdyś na obalenie Cesarstwa, wi
dzi w niem dzisiaj najpewniejszą rękojmię swego pokoju i swej po
myślności. Nie czekała też bynajmniej na dokonanie najnowszego 
zamachu, aby wynurzyć swe uczucia. Przyjęcie, jakiego doznawał 
Cesarz we wszystkich warstwach ludności podczas swej podróży 
po Anglii i Niemczech, jes t  niezbitym tego dowodem.**

„YV obec takiej jednomyślności monarchów i narodów, czegóż 
może dokazać demagogia z swymi skrytobójcami? Mniemająż ci. 
co uzbrajają ramię kilku szaleńców, że zjednają sobie życzliwość 
Francyi, jeśli próbują ugodzić ją  w samo serce. Zamiarem obcych 
skrytobójeów jes t  obalić porządek we Francyi, aby zawichrzyć
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Europę. Choćby też  wszyscy podobnemu hołdowali zaślepie
niu, to wywołane ostatnim ich zamachem skutki musiały y 
im wszystkim otworzyć oczy, powinniby przyjść do p rze
konania, Ze porządek we Francyi nie spoczywa na jednej tylko acz 
silnej głowie, i z e sp rawcy zbrodni, dopiąwszy swego wzmocniliby 
tylko cesarstwo, ściągając na sie publiczne przeklęstwo wszystkich 
krajów ucywilizowanego świata.K

~  Zamieszkali w Bonlogne-sur-mer Anglicy nadesłali do C e 
sarza adres o 244 podpisach, gdzie oeale.ue Cesarza mienia metylko 
Szczęściem dla Francyi ale i całej Europy.

— Także z Algieryi donoszą, że tamtejszy angielski konzul 
jeneralny doręczył jeneralneimi gnbernatorowi w imieniu swych 
ziomków adres gratulacyjny do Cesarza.

■— Jeneralny gubernator algierski wydał proklamacyę do armii, 
wyrażając jej uznanie swe za objawione uczucia wierności dla Ce- 
sarza a zgrozy i odrazy przeciw sprawcom zamachu.

Holandya.
(T raktat z  Japonią. — Sprostowanie. — Dochód z podatków.)

l l i i g a ,  25. stycznia. Otrzymane z Batawii wiadomości z 11. 
grudnia potwierdzają, Ze z Japonią przyszła do skutku nowa kon- 
wencya, która  uzupełnia dawniejszy trak ta t  i znacznie rozszerza 
zapewnione Holandyi prawa i korzyści. W  Indyach holenderskich 
panuje zupełna spokojność.

—  Rozsiane pogłoski o nieukontentowaniu pomiędzy oficerami 
armii indyjskiej, za uwzględnianie oficerów przeniesionych z armii 
holenderskiej, są całkiem bezzasadne. Nie do Indyi wschodnich, 
lecz do Indyi zachodnich będzie nadal na niejaki czas wyprawiana 
pewna liczba oficerów armii dla wzmocnienia tamtejszego korpusu 
ohcerow. O szczególniejszych uwzględnieniach, jakieby ci oficero
wie doznawać mieli, nie wiadomo. —  Podatki państwa wynosiły 
w roku 1857 kwotę 56,526-654r. 9 2 l/2 cent., to jes t  911.049r. 
więcej niż w roku 1856, a 2 ,1 19 .7 4 9 i\ więcej niż w zarysie podano.

Rosya.
(Szkoła s trze lcó w .)

P e te r sb u r g , 23. stycznia. Dziennik 1 im ali de za wiery opi
sanie otwarcia szkoły strzelców, założonej w Carskiem Siole. Za
miarem tej szkoły jest, obznajomić oficerów ze wszystkiem, cokol
wiek tylko odnosi się do robienia ręczną bronią palną, oraz ścią
gnąć do tej szkoły zręcznych instruktorów. Dotychczas wstąpiło 
do tej szkoły 127 oficerów. Kompletny stan tej szkoły jest  obli
czony na 140 osób. Przy wyborze oficerów do tej szkoły zw ra
cają przyłożeni szczególną uwagę ua następujące szczegó ły : ażeby 
oficer wstępujący do tej szkoły posiadał prócz stanowczego zami
łowania w palnej broni, także i cierpliwość, z którą połączony musi 
być dar uprzejmości w obejściu się z niższymi. Gdy o fice r ukoń
czył swój ku is  w tej szkole, zostaje instruktorem w szkole pułku i 
ma powołanie wpajać towarzyszom w korpusie oficerów ochotę do
kładnej wiedzy wszystkiego, cokolwiek odnosi się do robienia palną 
bronią. Aby nadać tej szkole pewne znaczenie, poruczyl ją  Cesarz 
bezpośrednio Wielkiemu księciu. Dnia 15. stycznia inaugurowano 
tę szkolę w salach kadeckiego korpusu Alexandra, w przytomności 
Jego cesarzewiczowskiej Mości F. h . M. Skrzydłow y adjutant Jego 
cesarzewicz. Mości, baron Korf, odczytał i w yłożył początki przy- 
sz oj teoretycznej i praktycznej nauki tej szkoły.

Księstwa Naddunajskie.
(Itoawią-ianie wołoskiego dywanu.)

naste iii°7.W'^ZaU'e wo^os^ 'eg° dywanu ad  koc nastąpiło w skutek 
księcia *'(ih'k'^l' eZ^ ^ en^°W* ,nctropolicie przesianej noty kajinakatna

załączeniu przesyłamy Waszej Eroinencyi w tłumaczeniu 
S0Sai* 1 hrman rozwiązujący dywan ad hoc, oraz upraszamy zasto- 

Wac 8*9 według tego we wszystkiem najściślej.
Fn,;., “™n°cześnie oczekujemy bezpośredniej odpowiedzi Waszej 

' w ^ l'k ^ u^ aresat 19' (22-)  stycznia 1858.“ 
dywanu 8 6,1 t e S °  kazał metropolita natychmiast zamknąć prace

Sultanski firman opiewa dosłownie: 
jj ” 0 el)lc, książę Alexandrze Ghiko, kajinakamie Wołoszczyzny. 
,n^e".an '  powołany na mocy Mego, w pierwszych dziesięciu dniach 
^ . ^ ^ o  Ujemajiel-aheru 1273 roku wydanego firmanu, aby w pro- 
C i i ^ ' . '  ołoszczyźnie tworzącej nierozdzielną część Mojej monar- 
roku ykoiranie artykułów 23. i 24. pod dniem 30. marca 1856 
nia kraYVat^ e®° t ra k tatu, —  zgromadził się, ażeby wynurzył życzę*

zgodnie z —  Jt:j za(Uiy cn P ^ ju ie s c  korzyści, postanowiłem 
o lu byczeniem mocarstw, Moich sprzymierzeńców, nakazać 

rozwiązanie ieg0 dywanu. Ty , kajinakamie W ołoszczyzny, masz 
n a y c im ia s  po otrzyman;u Mego cesarskiego rozkazu rozwiązać
•zeczouy dywan ad  /,0ŁS j . js t0te czynu ogłosić wszystkim, kogo 
tylko obchodzi ta sprawa.

Han w Konstantynopolu ostatnim dziesiątku Djemajiel-ewela 
v  1274 roku.

Turcya.
(Powstanie w Hercegowinie.)

K o n s t a n t y n o p o l , 2 3 g o  stycznia. Niepokoją wiadomości 
z Hercegowiny. Dnia 2. stycznia zgromadzili się powstańcy całej 
prowincyi, chcąc ruchom swoim nadać pewną organizacyjną podsta
w ę; stanęli we dwa oddziały, jeden pod dowództwem kniazia Krus- 
wiki, Luki W ululow icza liczył do 1000 wojowników, drugi zaś pod 
dowództwem czarnogórskiego wojewody i perjanika księcia Piotra 
Matanowicza, wojewody ceklickiego i sławnego naczelnika Luki Mar- 
kowiny liczył 1500 uzbrojonych, włącznie z czarnogórskim kontyn- 
gensein z 800 ludzi. Kniaź Wukalowicz obsadził swym oddziałem 
znany klasztor Duzi, dokąd od dłuższego już czasu zmierzali po
wstańcy. Dnia 3. b. m. z dwóch przeciwległych stron zagrożeni, 
uderzyły obydwa połączone oddziały na położoną w pobliżu T reb i-  
nii wioskę Popowo, gdzie znajdowała się przednia straż miiicyi 
z Trebinii. Walka była nadzwyczaj zacięta. T urcy  pomimo że ich 
liczba była o wielo mniejszą od powstańców, mężny stawili opór. 
Zmuszeni walczyć z okien domów' dzielnie odpierali najazdy po
wstańców. Walka trw ała  cały dzień 4. b. ni. i większą część nocy. 
T urcy  utracili w zabitych i rannych więcej jak  70 ludzi. Ze s trony 
powstańców padło więcej niż 12 Czernogórców, a 30 odniosło rany. 
Między ostatnimi znajdowało się trzech czernogórskich naczelników. 
Podają jeszcze więcej szczegółów, jednak jest truduo za nie ręczyć. 
Zdaje się, że to całe powstanie, przynajmniej jak dotąd, nie je s t  
niebezpieczne.

Sławiańskie prowineye niepokoją mocno rząd turecki. Być 
może, że urzędnicy dopuszczali się tam bezprawia, jednak powsta
nie ma mieć inne powody. Israail Basza posunął się na Czernogórę, 
zaś korpus obserwacyjny stoi w  Spaggii.

A z y a.
(Wiadomości z Indyi.)

W edług doniesień z Kalkuty z 24. grudnia odłożono teraz  dal
sze w Audzie działania na później. Jak  słychać, zamierza sir Col- 
lin Campbell posunąć się najpierw naFutighore ,  poskromić zamachy 
tamtejszego radży i jego sprzymierzeńców, przywrócić komunikacyę 
w wyższych prowincyach i przytłumić zupełnie powstanie w Rohil- 
kundzie. Tym sposobem otwarłoby wolne pole do działań na Luk-  
nów. Do tych działań przyczynić się ma Jung Bahador na czele 
9600 Nepalezów. Dnia 19. grudnia, dopokąd sięgają ostatnie wia
domości z Kawnpore, zostawał sir Collin w tern mieście i nie- 
przedsięwziął żadnych dalszych działań. Zbuntowani Sepoje i inni 
powstańcy zgromadzili się pod Luknowem, i przygotowują się do 
stanowczego oporu, a wiedząc że niemogą liczyć na przebaczenie, 
będą niezawodnie bronić się do upadłego. W edług zdania tych, co 
znają Audę, nieznajdą Anglicy w innych częściach tego kraju silnego 
oporu, jednak będzie potrzeba burzyć liczne twierdze pojedynczych 
naczelników, i podjąć powszechne rozbrojenie. Zachodzi tylko py
tanie, czy to da uskutecznić się w ciągu teraźuiejszej chłodnej pory 
roku, a ponieważ to je s t  nie do wykonania, więc wojska będą mu
siały odbyć jeszcze jeduą kampanię wśród upałów i wilgotnego po
wietrza. Nim zatem przytłumi się zupełnie powstanie, upłynie je
szcze rok cały. Komunikacya między Kalkutą a zachoduiemi pro- 
wineyami jest jeszcze tak  mało ustaloną, że co się tam dzieje, le
dwo tylko z pojedyńczych listów dowiedzieć się można. W edług 
doniesień z Allahabadu, podał się jenerał Windham do dymisyi. Mó
wią, że względem jego zachowania ma rozpocząć się śledztwo przed 
wojennym sądem. Zaś według innych wiadomości miał być wysłany 
do Sirhindu, objąć dowództwo tamtejszej dywizyi. Z wszystkich 
prywatnych doniesień okazuje się, że dnia 20. równie jak  27 listo
pada postąpił z wielką lekkomyślnością. ^

—  Dziennik P a y s  donosi: „Komitet śledczy mianowany do 
zbadania zachowania jenerała  Windhama wyraził się jak słychać, że 
jenerał zasługuje na surową naganę, gdyż działał w brew rozkazowi 
swego przełożonego, który polecił inu pozostać w Kawnporze. Ró
wnocześnie jednak roztrzygnął komitet, że niema powodu stawić je
nerała przed wojenny sąd. S ir  Collin Campbell, iż był świadkiem 
w Krymie odwagi jenerała Windhama, chce, jak  słychać, zatrzymać 
go w Indyach i poruczyć mu dowództwo nad (Jurkami przybyłymi 
na nowo na plac boju.“

—  Korespondencye dziennika D a yly  N ew s  z Bombaju i Kal
kuty nadmieniają między innymi, że południowo-zachodnie obwody 
Bengalii, między Soaue a Mahamuddy są jeszcze bardzo wzburzone. 
Między Kutakiem a Nangpurem, zatem między Kalkutę a Bombajem 
była wszelka komunikacya przerwana. Wschodnio od Kalkuty 
wpadli powstańcy Czytagonga do Sylhit. Zbuntowany i pobity 11 
pułk nieregularnej jazdy niemógł być ścigany z braku konnicy. 
W  prowincyach stojących pod bezpośrednim zarządem wiceguberna- 
tora  Bengalii równic jak  w Indyach centralnych obawiano się wy
buchu zaciętej wojny podjazdowej.

«♦ fł

Doniesienia z ostatniej poczty.
P a i * y ż ,  1* lutego. Monitor donosi w swej części urzędowej, 

że Ich Mość Cesarstwo przyjmowali wczoraj pruskich książąt Al
brechta, Fryderyka, Karola i Adalberta. P rusk i poseł hr. Hatzfeld. 
towarzyszył dostojnym gościom.

P a r y ż ,  2. lutego. Dzisiejszy M onitor zawiera przedłożony 
ciału prawodawczemu dekret co do regencyi. Na wypadek, gdyby 
cesarzewica wstąpił na tron podczas swej małoletności obejmie r i -
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gencyę Cesarzowa, i zawiąże się tajna rada (co n se il p r iv e )  pod na
zwą rady regencyjnej, która  składać sie będzie z książąt cesarskiego 
domn, kardynała Morlot, marszałka Pelissier, hrabi Morny, panów 
Fould, Troplong, Baroche i Pcrsigny.

W odnosząccm się do tego piśmie oświadcza Cesarz, że ob
wołuje C e s a rz o w e  teraz już  rejentką, aby położyć koniec wszelkiej 
niepewności.

Zgromadzeniu prawodawczemu przedłożony będzie projekt co 
do środków publicznego bezpieczeństwa.

T u ry n , 31. stycznia. Wielu od dawna zamieszkałych w Ge
nuy wychodźców otrzymało rozkaz  albo przesiedlić się w głąb kraju 
albo opuścić zupełnie Piemont.

C łe n u a , 31- stycznia. Dnia 4, lutego wytoczy się tu pro
ces za wypadki z dnia 14. czerwca z. r.

Wiadomości handlowe.
S ta n is ła w ó w , 27go stycznia. Według doniesień handlo

wych podajemy średnie ceny zboża i innych artykułów , jakie były 
od 1. do 15. stycznia na targach w Bohorodyczanach, Bucznczu, 
Nadworny, Stanisławowie, Tłumaczu i Monasterzyskacli.

Mec pszenicy
żyta . . . 
jęczmienia . 
owsa . . . 
hreczki . . 
kukurudzy . 

ziemniaków . 
Cetnar siana , ,

„ wełny . . ,
„ nasienia konicza 

Sag  drzewa twardego 
„ „ miękkiego

F u n t  mięsa wołowego 
Mas okowity

»
ii
ii
ii
u
51

-es
e
o
05 B

uc
za

ez

i 
N

ad
w

or
na

; 
St

an
is

ła
w

ów

O
£

■ ' 
! 

M
an

as
te

rz
y-

rż
ys

ka
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m o n. k o n w .

2 48 2 131 2 301 2 301 2 301 2 24
2 1 36 2 • | i 48! 1 4 8 1 I 36
1 20 l 12 i 24 1 30 1 .

48 42 t 48 » 48 1 . 40
1 15 * a 1 36 1 30

2 1 36 2 24 i 27 1 48 1 36
56 36 1 4 50 * 48 4 36

1 1 * *1 6 1 * 1 .

25 . 4 • 50 - - ♦ . ♦
35 4 * . . •

5 6 5 6 37 12 4 6 24
3 5 4 3 26 10 4 5 36
4 3'% 4 ♦ 3 %' 4 3 . 3 %
4 31 ♦ 20 ♦ 33 ♦ 30 16 . 30

Pod białym koniem: P . B rom irski Michał, z Rnsina,
Da domu pryw atnego: PP. Rozwadowski Edw. z Starów ki. — Witków 

ski T ad., z Soroki.
Wyjechali ze Lwowa.

Dnia 4. lutego.
PP. Bogusz Ad., do Bortnik. — Czajkowski Lud., do Korzanic. — Do- 

lański Lud., do Rakowy. — Ga.-nisch Jan, c .k . poruez., do Sadowej W iszni.— 
Schonecker Aug., c. k . rotm., do Gródka. — Seufert Franc , c. k. parucz., do 
Sądowej W iszni. — Steinhuber W aw rz., do Gródka. — W szelaczyński Leon, 
do W arszawy. — Zanko Aug., c. k. poruez., do Gródka.

& n r s l w o w s k i .

Dnia 4, lutego. gotówką |  towarem
złr. k r. złr. kr.

Dukat h o len d ersk i................................... mon. konw. 4 43 4 46
Dukat c e s a r s k i ................................... n n 4 46 4 49
Półimperyał zł. r o s y js k i .................. n n 8 16 8 20
Rubel srebrny  ro s y js k i...................... » n 1 36 1 37
T alar p r u s k i ........................................ n 1) 1 32% 1 34
Polski kuran t i pięciozłotówka . . n v 1 10 1 11
Galicyj. listy zastaw ne za 100 złr. | bez 79 30 79 57
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne f kuponów 78 24 78 57
5% Pożyczka n a r o d o w a .................. 83 40 84 27

długu

Telegrafowany wićdeński kurs papierów i weksli.
Dnia 4. lutego.

Obiig. długu państwa 5% 8 l 15/ 16J losowane obligacye 5% — ; obligacye 
r J ' % 72 * — i 3 % — ; 2‘/a% — ; pożyczka loter.

z r  1839  1 2 9 % ; z  r. 1854 1 0 7 ‘z^; "poż.nar.^ s  r .  1 8 5 4 : 8 4 '% , , .  O b lig .

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 4. lutego.

Hotel rosy jsk i: PP. Petrow icz K saw er, z W ołostkowa. — Urbański R u
dolf, z Dobrosina.Hotel L anga: PP. Studziński W oje., z  Niemsłowa. — Friedm ańsk iW ła
dysław, c. k . poruez., z Sambora. — Zachariasiewicz A rn., z Stanisławowa.

Pod tygrysem : P. Ubysz Felix, z Ostobuża.
Pod koleją żelazną: PP. B iliński Jan, z Huty obydeńskiej. — Romer Hi- 

ronim, z Grabowiec.

państwa 4%
z r .  1834 —; z r 1836 „ -------------------. - ------
banku —. Akcye bankowe 986% . Akcye zakładu kredytowego 247. Akcye 
kolei półn. po 1000 z łr . 1817% . A ustr.-franc. akcye kolei żelaz. po 500 fr. 
zw yplatą  w ra tach  — ; detto z pełną wpłatą 313% ; kolej żelaznalom b.-w ene- 
akc —. Akcye kolei nadciskiej —. Kolej cesarzowy Elżbiety 205% . Kolej 
potud.-półn. komunikacyjna —  Akcye żeglugi parowej na Dunaju po 500 złr. 
657% . Akcye żeglugi parowej Lloyda po 500 złr. —  Akcye n iższo-austr. T o
w arzystw a eskomptowegn po 500 złr. —. Galie, listy zast. k°/0 — . Oblig. 
indemn. n iż.-austr. —; detto innych krajów  koron. — ; detto galicyj. 78*% ,. 
detto w ęgierskie 79% . Amsterdam —  Augsburg 106% !• B ukareszt 268% . 
Konstantynopol — • Frankfurt 105%. Hamburg 78. Lipsk —. Liw urna —. 
Londyn 10.19% . Medyołan —. Marsylia 123%. Paryż 123%,. Agio duk. ces. 7% .

Spostrzeźeała meteorologiczne we Lwowie.
D nia 3 . lutego.
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T  E  A  T  I I .
D ziś  na scenie dolskiej : „D eb orah ‘% dramat w 5 aktach.

k r o n i k a .
W ydział Towarzystw a Dobroczynności pragnąc ułatwić Gościom nabycie 

biletów na B a l  z  l o t e r y ą  f a n t o w ą  zapowiedziany na pojutrze w N i e- 
I z i e l  ę ,  i ażeby przy w stępie do sali redutowej uniknąć zbytniego natłoku, 
wezwał grzeczności Obywateli miejskich zajęcia się wydawaniem B i l e t ó w  — 
jojedynczo po 2 zr., a paczkami z trzech biletów po 5 zr. Nabywać je  można 
w księgarniach panów W ilda i Kallenbacha, w handlu p. G!ixellego i w cu- 
s ie rn i 'p .  Żółkiewskiego — albo też u samych Dam z W ydziału Towarzystw a 
Dobroczynności, gdzie oraz i A s y g n a c y e  na los W ygranej po 10 kr, na wc- 
iwanie udzielać się mogą. Każda Asygnacya daje Gościowi prawo do urny, a 
izezęśliwie wyciągniony los z urny, przyznaje mo, jeden z tych kilkuset fantów, 
Uóre łaskawi Dobrodzieje ku podniesieniu funduszu Ubogich i Zakładu Sierot, 
t dla rozrywki publiczności wnieść raczyli.

Siedmnasta lista składek z wykupna kart uwalniających od powinszowania 

iowego roku 1858.
Złożyli pp. : Głowacki 3 r., Fedyk8k., Reinwald 6k ., L ahe6k ,, BonhomegOk., 

Pawulski 30k., B arącz 30k., Górlilz 2r., pi Alexandra Śliw ińska l r . ,  d r. T u- 
łtanowski 2r., Orłowski l r . ,  dr. Smolka l r . ,  Jaudykiewiez 30k., pi. Cybulska 
I2k., Lehner l r  , Bartelm us I2k , dr. Słabkowski l r , dr. Ziemiałkowski l r  , 
Nikorowicz lr .6 k ,, Papernic 20k., W allner 30k., Prom iński 30k., N. N. 20k., 
V. N. 20k., Socki 10k., hrabia Russocki l r  , K raiński l r  , G iinrciner 20k., pi. 
Wawrzylkiewiczowa 10k., N. N. 24k., A. L . lOk. , N. N. 12k., Klemsch 7k., 
Jażwie: ki 30k., pi. Hubel 24k., Gromnicki l r . ,  Hofmann l r . ,  S. Kohn l r . ,  Hahn 
10k., S ternk ler 12k., N. N. 12k., N. N. 8k., L einer l r . ,  Kussmann 20k , Kar- 
niol 10k., Sorgenfrei l r . ,  B urer 10k., Frenkel lOk , Stobsberg 10k., M iscblOk,, 
Rosenzweig 10k., W estel 10k., Hóhl lr . ,  pi. Popiel l r . ,  pi. Dymowska 30k., 
Dhitry 30k., G urski l r . ,  Sidorowicz l r . ,  pi. Ainbros 30k., pi. H auer 30k., pi. 
Smidowic-owa 20k., Ludwika Ambros 30k , Schindler 30k., pi. Justyanowa 2r., 
Blasclike 40k., dr. Kosiński l r . ,  pi. Kroblewska l r . ,  d r. Gaspari 30k., Gayer 
20k., pi llauptmann 40k., pi, Klima 20k , Klipunowski 20k., Karol P ietseb l r . ,  
Kanf 30k., N. N. 30k., N. N. 10k., N. N. 20k., Makowiczka 20k,, pi. Tarnow 
ska l r . ,  Geistlener 2 r  , L ichtner 12U , Ignacy Leśnicw icz l r .  Razem 5 1 r.3 lk . 

tego z ostatniej listy ll76 r.43k . wynosi suma 1228r.l4k. m. k.

Główny Redaktor m. S srten iaw a  Sarlyni.

— Z urzędowego wykazu narodzonych, zaślubionych i umarłych w W ie
dniu w upłynionyin roku podajemy następujący w yciąg : Chłopców urodziło się 
11.001, dziewcząt 10.794, razem  22.455, zatem o 1945 więcej jak  w 1850 ro 
ku. Umarło w ogóle 20.440 osób, w liczając w to 941 dzieci, które nieżywe 
przyszły na św iat. P rzy  narodzonych równic ja k  przy  umarłych przypada wie- 
hszość na mężczyzn. Najwięcej umierało w miesiącach kwietniu, maju i g ru 
dniu, najmniej zaś w czasie od lipca do października. Przyczyną śmierci były 
ponajwiększej części tuberbuly, słabości mózgu i tyfus. W ścieklizny niewyda- 
rzył się żaden wypadek. Rubryki „zamordowano11 i „stracono* zostały n ie 
wypełnione. Z wykazu umarłych okazuje się, że 2G3 osób umarło mniej j»h 
w 1856 roku, tccz zato narodziło się nieżywych dzieci o 120 więcej. Najwyższy 
wiek osiągnęli 1 dożył 100 lat, 1 99; troje 96, l  94, 6 osób 9 3 ,  6 92, a 14 
osób do 91 lat. Liczba zaślubionych wynosi 4505, zatem 188 osób więcej jak 
w 1866 roku.

— W Oflenbachu pod Frankfurtem umarł zeszłego miesiąca p. J. Mo- 
chincki w 93 roku swego w ieku; jcslto jeden z trzech członków mistycznej 
sekty, k tóra w początku bieżącego stulecia pod wodzą znanego założyciela tej 
sekty p. Franka a później sławnego Proli, zw racała na siebie uwagę całych 
Niemiec. Mniemany książę i n a c z e ln ik  tej sekty jeźdz ił często wyzłacanym po
wozem sześćrua końmi w kapach niebieskich aksamitnych złotem wyszywanych, 
obok paradowała przyboczna gwardya strojna w aksamity i złoto ; jadąc ro z 
rzucał złoto, a zawsze osłaniał się mistyczną tajemnicą. T eraz żyje w Offenbachu 
dwóch jeszcze z lej sekty. Jeden z nich nazywa się Zaleski, ale żyje bardzo 
przyzwoicie.

— Donoszą nam ze S try ja : W  tych dniach rozstał sie w  Stryju z tym 
światem dr. August H ilscher, doktor medycyny i chirurgii, m agister akuszeryi 
i okulistyki, c. k. fizyk cyrkularny w 53 roku życia swego. Zasługi męża tego 
powszechnie są znane. Po 25 letniej służbie jako lekarz połowy, w 1856 roku 
w szedł w słożbę cywilną. Z niezmordowaną gorliwością i bezinteresownością 
udzielał on pomocy lekarskiej każdemu nawet najbiedniejszemu, co jakoteż nad
zwyczajne zdolności w zawodzie swoim, równie i wzorowe piastowanie urzędu 
swego zjednały mu sławę powszechną. Przytaczam y tu słów tych kilka w pa
mięć zasługom męża przedw cześnie dla dobra ludzkości zmarłego.


